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R:daktor naczelny: 


Dr. Włodzimierz jampolski. 


Fermenty. 


(Od naszego korespondenta.). 
- Warszawa, 16. marca. 
Wczasie wojny chodził sobie kalambur po 
fmdziach na temat niemieckiej nazwy mocarstw 
dentraimnych Zentralmachte. Mehr zentral als 
machte — mówiono. Dałoby się to zastosować do 
pewnych naszych klubów sejmowych, których 
położenie centralne, przechylające szulę zwycię- 
stwa na tę czy inną stronę rychło doprowa- 
. dziło do konieczności zrewidowania swego pro- 
gramu. , 
Programy bowiem wszystkich partji na- 
szych są bliźniaczo do siebie podobne. Mogłyby 
się one z dobrem powodzenieui zamienić nimi 
bez uronienia czegokolwiek —: chodzi tylko o 
to kto i jak różne ich części rozumie, który 
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Dzisiejszy numer „Kurjera Lwowskiego” zawiera: 


fermenty (artykuł wstępny). 
Człowiek, który trwa. 

Myśli i słowa Józefa Piłsudskiego. 
30:lecie PPS. -> . 


Przesilenie w prasie. 
Listy z kraju. 
| Samobójstwo ojea 11-ga dzieci. 


TRE aa aia 


Liga Narodów zaprasza Rosję na koverencję. 


Rozciągnięcie układu o rozbrojeniu na wszystkie państwa. 


Moskwa. (Pat.) Omawiając zawiadomienie 
przesłane przez Ligę narodów Cziczerinowi w 
sprawie konferencji, która ma się odbyć w Ge- 
newie, y celu rozciągnięcia postanowień układu 


| dza. w Izwiestiach, że zawiadomienie to jest za- 
maskowanem zaproszeniem Rosji na wspomnianą 
konferencję. Stiekłow wyraża zapatrywanie, i 
zaproszenie to jest w istocie uznaniem Rosji 


punkt bierze w sencie rozszerzającym, a kiedy | waszyngtońskiego o rozs?ójeniu na państwa nie | de ilactoj i przygotowaniem do istotnego jej uzna 


w zwężającym. Naprawy reformy rolnej np. 
domagają się wszyscy — od endeków do socja- 
listów. 

J oto rewizja tych „programów“ doprowa- 
dzilu do tego, że w jednem, z największych stron- 
niciw Sejmu, w PSL. sa dwa światopoglądy. 
Jeden — wzrost dla wzrostu — panować per 
{az et ne fas — drugi nieco odmienny, prawdzi- 
we uemokratyczny, szczerze republikański, u- 
miejący spojrzeć na sprawy polityczne przez in- 
ny nieco pryzmat niż złapanie mandatu, lub 
ga i-goś foielizu. t 

Nie trzeba wymieniać. ludzi — nie trzeba 
wymieniać nazwisk. Każdy wie, że rozłam w P. 
S. L., jakkolwiek się nie objawił, już jest faktem 
dokonanym. On to może właśnie jest ostate- 
cznym skrupułem czynników gotowych iść z 
Chjeną — ssrapulem bardzo istotnym, bo mó- 
wiącym wyraźnie, że w liczbie wystarczającej 
do prawicy nie dojdą. Zdaje się, że i 'pra- 
wica zorjentowała się nareszcie w tej sytuacji i 
już ni są jej tak mili, jak do niedawna nie- 
którzy przywódcy P. 5. L. d 

Jednak w tem rozbiciu PSL. nie jest by- 
najmuiuj osamotnione Sejm nasz obecnie bodaj- 
że nie nosaia stronnictwa. śród którego nie 
rozbrzmiewałyby bardzo głębokie i istotne roz- 
dźwięki. 

Jeżeli mówimy u stronnietwach ludowych, 
to święcące w tej chwili ogromny triumf Wy- 
zwolenie bynajmniej nie jest jednolite. Obok e- 
iementów zrownoważonych, o konturach moc- 
nych i światopoglądzie jasnym, znalazło się tam 
parę jednostek zupełnie mętnych, mocno trącą- 
cych jakimś sui generis anarchizmem o zaku- 
sach poprostu dziwacznych. — Jednostki te nie 
poddane naieżytej dyscypiinie mocno wichrzą 
w tem stosunkowo młodem, ale szybko wyrabia- 
jącem się stronnictwie. Wyzwolenie popiera o- 
becnie rząd poza pariamentarny, i to jest ol- 
brzymiem plusem w jego rozwojn. Ma ono czas 
do skonso'idowania się, które wszakże bez ope- 
racji się nie obejdzie. a 

Najgłębsze różnice oczywiście tkwią w N. 
P. R. Opiera się ona w Łodzi na robotnikach, 


objęte dotychczas tym układem, Stiektow stwier- 
Z O aa 


9 Podwyższenie akcyzy 


Warszawa. (AW). Rada minis' rów postanowiła 
podwyższyć akcyzę od spirytusu z 250v na 10.000 
od liira. Podaiek od piwa 4-stopniowego podwyż- 
szono do 150 mk. za lir. Akcyze od cukru podwyż- 
szono z 600 na 1500. Zapasy ponad 5 ii rów. spi- 


nia. 


od cukru i spirytusu, 


Irytusu i 100 kg. cukru, znajdujące się u kupców 
„i osób prywatnych podlegają uodatkowemu opo- 
| datkowaniu. Za niezgłaszanie zapasów dodatkowych 
| grażę surowe kary. 
| | —te- 


Rozszerzenie oKupacji w Z. Ruhr. 


b 


Berlin. (Pat.) Donoszą z Kolonji, że wojska 
belgijskie, obsadziły porty nadreńskie Waldun 


i Schweigern (porty Thysena). Z Mühlheimu do-| 


'na Pomorzu zaś na rolnikach. Jest bita literal- 
nie ze wszygikicu stron. Współzawodnictwo jej 
z PPNS i z Uhl). w sierze rovotuikow ze stron- 
nietwami ludowemi środ włościaustwa — jest 
więcej niż ciężkie. W NPR. zwowia poczylia 
dojrzewac świadomość, że dalsze jej istnienie 
za.eży ou Stworzenia 1deoiogji zupełnie wyraźnej, 
że własnie na to stronmiciwo przypaść powinna 
ro.a zgrupowania rallykainiejszego mieszczań- 
stwa, miejskiej inteligencji, urovniego przemysłu 
przeciwstawienie się Chjenie na jej własnym 
gruncie — i zaprzestanie polowania na głosy 
przypadkowe, ktore ją tak osłabiło. 

Na lewicy jednem słowem zupełnie wyraż- 
nie zaczyna się dążność do gruntownego prze- 
grupowania sił. Że ten wielki ruch, który nie- 
wąipliiwie wpłynie na konsolidację naszego ży- 
cia politycznego, wyrzuci zeń kiika jednostek, 
to już rzecz zupełnie obojętna, jak obojętne 
jest i to, że ich upiory mogą się jeszcze przez 
parę kadencji włóczyć pa kurytarzach sejmo- 
wych. 

Ale jeśli przegrupowanie grozi poważnie le- 
wicy — to niemniej znać je i na prawicy i to 
poważnie. Trudno i darmo, ale grupa p. Kor- 


noszą, że mosty na kanale Ren-Herne obsadzone 
| zostały przez wojska okupacyjne. 


m i men 


fantego napewno bardziej samowicie czuje się 
iw toku inwektyw Imięużypariyjnych, w spra- 
wata uvderwanyca — ma wtedy, gay przyjdzie da 
ucuwa.enia podatków, i woguie przy reaine; 
pracy konstrukcyjnej. Tu robotnik podyktowa:: 
będzie musiał swoje żądania zarówno p. Gdy 
kowi, jak p. Chąuzyńskiemu, czy p. Barlickie- 
mu (nie robię zesiawienia). Praca konkretna. 
im ona prędzej przyjdzie, im mocniej ją sie 
narzuci sejmowi, im sumienniej ją potraktuje 
p. marszałek, tem głębiej i skuteczniej przy- 
czyni się do wyjaśnienia sytuacji. Zdaje się 
jednak, że pierwsze pękniecie, jakiemu Chjen: 
ulegnie, grozi od strony prawej, „Camelots du 


Toi“ poczynają coraz wyrażniej podnosić gło- 
we. Łączy się Poznań z Krakowem — podają 
sobie ręce. 


Trudno przewidzieć co z tego będzie. —- 
Faktem jest, że w stronnictwach naszych zbyt 
wiele jest jeszcze pierwiastków, z czasów roz- 
biorowych. Zbyt mocno tkwią w mich przy 
zwyczajenia rusko-prusko-austrjackie. Zbyt cięż- 
ko na nich leży dzielnicowość. To wszystko 
poczyna obecnie ustępować na dobre. Jest to 
oznaką zdrowia. A. Sulima. 
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granjów paryskich zalożono P. P. S. zab. rosy j- 
skiega. I na G. Śląsku istniała P. P. S., a wszyś'kie 
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Człowiek, który trwa. 


W DNIU IMIENIN JÓZEFA PIŁSUDSKIEGO: 


Są ludzie, którży trwają, którzy organicznie 
wrośli w naród, w państwa i w moment dzięjo- 
wy. Organicznie wznieśli się na wyżyny, na 
których widzą ich wszystkie oczy, ku którym 
zwracają się wszystkie serca i umysły, zwła- 
azcza w chwilach dla narodu ważnych i do- 
niosłych I tam też zwracają się napaści ludzi 
małych, którzy nie mogą darować — wielkości. 

Piłsudski jest między nami, żyje w naszych 


sercach i duszach beź przerwy, nietylko w 
chwile uroczyste. Jego przez nas wszystkich 


odczuwana obecność, jest dia nas jednem z po- 


tężnych źródeł wiaryj i otuchy. Bo szedł przed 
narodem w latach niewoli i szedł przed nami 
w pierwszych latach państwowego bytu. 
Człowiek, który wierzył, który dążył, któ- 
ry zwyciężył — i jest. 
—4.96— 


Trzydziestolecie PPS. 


(p.) Na początku ósmego dziesiątka ubiegiega 


wieku wtarynęła z Zachodu do nas myśl socjali- | 


styczna. Z jednej strony poruszyła tysiące umy- 
słów i serc, z drugiej strony wywołała silną re- 
akcję, poczynającą od argumentów, że Socjalizm 
wyrzeka się ojczyzny, że propaguje wolną miłość 
it p — klechdy, które dziś należą już do czci- 
godnych strachów z bajki. 4 

Doktryna, wyrosla z genjalnego mózgu ży- 
dowskiego Niemca, Karola Marxa, nosi niezaprze- 
ezone cechy swego pochodzenia. Ziwąleczając „bur- 
žuazję“, stała się sama „bürgerlich“, miejską, dla 
niewolników z 'nolocha-miasta głoszoną ewangelją. 
Ogromnie naukowa, lapidaryczna równocześnie, — 
dostarcza materjału dla agitacji, w każdym wypad- 
ku mając rozwiązanie gotowe w zanadrzu, z. obraz- 
kami królestwa, nie Bożęgo, ale kolektywnego na 
ziemi — i równocześnie podnieca do pracy zasa- 
dniczej, intelektualnej. 

Nigdy u socjalistów nie czekano, coby w da- 
nej sprawie powiedzieli tacy czy owacy ludzie od 
steru, nie dezorjentowano się z chwilą — zepsucia 
komunikacji. Każdy objaw zły łatwo było skryty- 
kować i to do tego „słownikiem naprzodowym”, 
łajdactwa Świństwami itp. nazywającym. W żadnej 
partji nie pracowano tyle, ile w socjalizmie, nad 
utrwalenien wniosków z najszerzej wziętej obser- 
wacji, nie lękając się — akademickości. — Może 
z tego patrzenia na oddal, z tej perspektywy Szer- 
szej, wykwitł wysoki poziom moralny stronnictwa, 
które umiało żelazem rozpalonan wyrzucać afe- 
rzystów dnia. f 

Z niemieckiej też psychiki przeszczepiono na 
nasz grunt ścisłą hieranchję, drabinę rang zawi- 
słych od władz partyjnych, centralistyczno-biuro- 
kratycznych wprost. Od terminatora, który słuchał 
wykładów o Darwinie i Engelsie w „organizacji 
jmlodocianych' przez kolportera „bibuły”, sekre- 
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Z. ZYGMUNTOWICZ. 


Mili i sowa Józefa Pilsudskio. 


; (Cytaty z rozkazów, mów i t.p.) 
—46— 


Jestem, jak Litwin. uparty, długo mysle, lecz 
ad postanowienia nie odwodzą mnie trudno- 


ANAWA 


, ! 
Gdy w życiu mądra spotka cię przestro- 

ga: „głową muru nie przebijesz* — mie wieńz 

tema. ' i 1 $ 


Ofiary krwawe, czy bezkrwawe, gdy po- 
trzeba. muszą być w tym celu złożome. 

Wiele ten może, kto musi. 

Trzeba samemu być przykładem dła słab- 
szych i porwać ich za sobą. 

Ttam jest zawsze niesprawisdliwy. Zna tyl- 
ka dzisiaj, dzień wczorajszy dla niego Snie 
istnieje- y 
Być jak! otchłań w myśli niedościgłym. 

Trzeba przedtem wypędzić najezdców, a- 
ke zostać gospodarzem na swojej ziemi. 

Wstyd „niemoc i hańba niewoli, trudne 
ea do zniesienia. 


+ Dewisa: kamość, piłność, panktualność. 
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tarza kasy chorych, redaktora tygodniczka . zawo- 
dowego szły rangi za rangą, aż na tron-fotel pre- 
zydjalny klubu, poprzedzane praktyką i egzami- 
nami. Wszyscy mówiący sobie „wy, towarzyszu!" 
podporządkowywali się kolejno wyższym, k'órych 
wysługa lat, siudja, pozhwały władz partyjnych itp. 
wynosiły coraz wyżej, ale bez przeskoków. Dlatego 
socjalizm ustrzegł Się przed osobnikami, wpisu- 
jącymi się do partji na — dygnitarpy. 

Późno stosunkowo zorganizował się socjalizm 
w Polsce. P. P. S. D. w Galicji założono r. 1890, 
a 30 łat temu, na zebraniu kilkku działaczy — emi- 


łączyła jedna nić. 

Nie opóźniły rozwoju socjalizmu ani wiezie 
nia, ani szubienice. Idea ta, stworzona dla uprze- 
mysłowionych krajów, a obca nawskróś dla sło- 
wiańskiego włościaństwa, mogła większą rolę o:e- 
grać tylko jako zapiadniająca nowemi myślami ruch 
ludowy polski. A ruch ten zmagał się, dawno przed 
manifestem komunistycznym, z wajgorszą niewolą- 
trójcesarską. Demokracja polska wzięła iskier otu- 
chy wiele z socjalizmu, w niejednem poszła gi- 
biej — w życie. 

Socjalizm przygarnął do siebie wydziedziczo 
nych. Wydziedziczonego na robociarza chlop: i 
zdeklasowanego szlachcica. El.ment szlachecki, nie 
zaiarty do dziś dzień, widoczny w sui generis arv- 
stokratyzmie klubu pepecsowego, wniósł w par'ię 
czynnik bohaterstwa, nieugaszony i niezwycięźon! 
Zagrały „echa leśne" w hukach strzałów „bojov - 
ców“, w śpiewkach pierwszych iegjonistów, „Vii- 
tuti militari“ winno spocząć na megiłach tych, któ- 
rzy podjęli nić wałki romantycznej, którzy zerwali 
łączność z rosyjską esdecją, którzy na czele pro- 
gramu postawili — niepodległość Polski. 

Dziś obchodzi PPS. uroczyste wzydziestolecie 
swego istnienia, pełnego najwyższych wysiłków. 

—a..22>— 
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Akcia rządu przeciw drożyźnie. 


Masowy zakup zboża. Sądy doraźne 


na paskarzy i przemytników. Emisja 


złotych bonów skarbowych. 


Z POSIEDZENIA SEJMU. 


Warszawa. (Pal). W pierwszem czytaniu ode- 
slano do komisji spraw zagr. ustawę o ratyfikacji 
układu polsko-włoskiego, dotyczącego przemysłu 
naftowego w Polsce. 

Następnie w qrzeciam czytaniu przyjęto en bloc 
ustawę o zasiłkach wojskowych. 

P. Osiecki imieniem, komisji budzetowej przed- 
łożył sprawozdanie o projekcie ustawy o 0-proc. 
złotych bonach skarbowych. Bony mają być wy- 
płacane wedle kursu franka szwajcarskiego, tak, że 
pożyczka jest całkowicie zabezpieczona od spadku 
waluty. Bony będą krótkoterminowe, każda serji 
na 6 miesięcy, a oprocentowanie ma wynosić 6 
procent. Do rządowego projektu komisja zgłasza 
poprawkę, by bony puszczono w obieg 1. kwietnia 
i by przy wypłacie uwzględniano kursa wszystkich 
giełd krajowych, a nie tylko warszawskiej. 

Po wywodach posła Osieckiego, Zdziechow- 


Trzeba było, aby to co było „szaleństwem“, 
atało się także i rozumem. polskim. | 
Fa wojnie nie decyduja .cylra. Jest 'siła inyi 
na %ióru decyduje: morale“. 

W żołmierzu musi grać jedna namistność: 

„naprzód“. a 
Zarówno w najradośniejszych jak ! najcież- 
szych chwilach żołnierz musi być opanowany 
i zrównoważony, zdolnym do wykonania swego 
zadania w porządku i dokładnie. 
Oficerowie winni zwrócić specjalną uwa- 
ge ną stosunek koleżeński względem żołnie- 
rzy. Koleżeństwo to ma polegać nie na zniżaniu 
się do paziomu żołnierzy, lecz wprost prze- 
ciwnie, na podnoszeniu żołnierzy do wyższego 
poziomu swych starszych kolegów oficerów. 


Musicie uważać się za awangardę wojska, 
które za wami w ciężkich wysiłkach będzie 
się tworzyć. (czerwiec 1914 do Strzelców). 
Podstawą armji jest dusza. prostego żoł- 
niera. Gdy dusza ta jest sifna, armja wytrzy- 
mujo dote i niedoię. Gdy dusza tą się załamie, 
upadek armji jest nieuchroany. 

Nie wolno zasypiać na laurach świeżych 
zwywięstw, które otworzyły nasz byt narodowy. 
Gdyby wódz chciał boleć, to z boleściwego 
człowieka, wodza, wykroić nie można. 
Decyzja 6. sierpnia. którą obrałem, dała 
Poflmce żołnierza, stworzyła to, czego Polska | 


skiego i ]aroszyńskiego, ustawę przyjęto w dri- 
giem i trzeciem czytaniu. 


O WALKĘ Z DROZYZNĄ. 


rczystąpiono do dyskusji nad sprawozdaniem 
komisji drożyźnianej. Pos. Michalak (NPR) opv- 
wiada się za wnioskiem mniejszości, domagając sie 
wprowadzenia sądów doraźnych na paskarzy, nie 
zaś kar pieniężnych, z których paskarze kpią sobie: 

Komisarz dla walki z drożyzną Hartkb oświa.- 
czył, że kwestja drożyzny jest ściśle związana z 
przesileniem ekonomicznem kraju i mus! być te- 
czona razem ze wszystkimi niedomaganiami Pań- 
stwa. Polska może być najbogatszym krajem środ- 
kowej Europy jeżeli będzie mogła: sama siebie w - 
żywić. Rząd uchwalił kontyngent artykułów, kiem 
bezwzględnie wywożone być nie mogą, jak: pare 
nica, żyto, owies, koniczyna, mięso i wędliny. Te 
zażądzenia spowodowały zniżkę cen zboża. W tych 
dniach zwróciło się do nas konsorcjum zagraniczue 
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raadtem nigdy mie miała: siłę i chcę wierzyć, 
dała może inny typ człowieka. $ 
` Swoboda to nie jest kaprys. Swoboda lo 
nie jest „mnie wszystko wolno-a drugiemu nic”, 
swoboda jeśli ma dać siły, musi łączyć, je- 
dnoczyć. 

Beż ohałenia Rosji niemożliwe jest o- 
dradzenie Polski. (1912). 


Wypadki nie czekają, mu 
wać wojsko. (1914). 

Legioniści to nietyfko żołnierze, co wcjęż- 
kiej doli wzdychali do domu — dom ich bowiem 
(był tam, gdzie brzmiały burze bitewne i na te 
polega ich piękno. 


Legiony nietylko były ideą i ofiarą. ale 
były także pięknem bujnem życiam, był to ni»- 
mo pocałunek żołnierza dła srogiej kochanki, 

tórą jest wojna. pm | jm; 


jedne przeszkody obchodzi, inne wprost 
się przełamuje, czasem trzeba. mosty budować 


przez rzeki, czasem przelatywać ponad niemi. 


Parę pokoleń minąć musi, zanim się stwor: y 
zdłowu państwowa kultura polska. 


Armja jest wtedy demokratyczną, gd ma 
nad sobą rząd demokratyczny. . 


REES Day 


amy improwizo-. 


~ 


KURIER LWOWSKI z poniedziałku dnia 19 marca 1923. Nr. 66. 


oferując zboże o 10 proc. taniej, niż cena jaką no- 
towano na giełdzie poznańskiej. Rząd ma zamiar 
skorzystać z tej of.riy. Zakupgo zboża uważa rząd 
ea najodpowiedniejszy Środek przeciw drożyźnie. 
Jedną z głównych przyczyn drożyzny jest apetyt 
na szalone zyski. W najbliższym tygodniu wpłynie 
wniosek min. sprawiedliwości o rozciągnięcie są- 
downictwa doraźnego na przemy.ników i na tych, 
którzy magazynują artykuły żywności. M mo za- 
kazu wywozu, artykuły żywnościowe dosają się 
za granicę. Bramą 'wypadową dla wywozu jest prze- 
dewszysikiem Gdańsk. Tam też wydaliśmy zarzą- 
dzenia odpowiednie. Tak samo na Górnym Śląsku 
i Śląsku Cieszyńskim. 

Czy inteligencja dojdzie do zniszczenia fi- 
nansowego, jak w bolszewji, czy wymrze z gło- 
du, to obojętne, dość, że możemy dojść do sto- 
sunków barbarzyńskich. Apeluję do Panów, 
abyście zrozumiełi, że rząd musi przyjść z po- 
mocą, bo stoją przed ruiną. (Brawa). 


| we 


P. Płuta (PSL) zaznacza, żedrożyzna do- 
kuczaą wsi jeszcze więcej niż miastom. Na za- 
kończenie mowca wnosi przejście nad projektem. 
ustawy do porządku dziennego. 

Po przemówieniu p. Poniatowskiego i spra- 
wozdawcy p. Arciszewskiego, przystąpiono do 
głosowania. Przyjęto rezolucję p. Knothe'go, 
wzywającą rząd do wstrzymania napływu obco- 
krajowców i usunięcia tych którzy napłynęli, 
oraz rezolucję p. Gdyka, wzywające rząd do 
wynagradzania osób przyczyniających się do 
wykrycia przemytnictwa i składów spekułacyj- 
nych w kwotach dochodzących do wartości skon- 
fiskowanych towarów, do tępienia lichwy żyw- 
nościowej, magazynowania towarów i przemyt- 
nictwa przez zastosowanie sądów doraźnych i 
do poczynienia zakupów zboża, mąki, kaszy i 
płodów strączkowych. 

Następne posiedzenie Sejmu odbędzie się 
wtorek, o godz. 4-tej popołudniu. 


Endecja ruska pod skrzydłami bolszewików. 


(y) „Hrom. Wistnyk* w nagłówku pisze | rzucono jak najgorszy kąkol na ziemie nasze, 


„Rozstrzygnięcie“? Ze znakiem zapytania, gdyż 
organ partji „trudowej* nie wie „pod jakimi 
warunkami nastąpiło przekazanie Polsce praw 
suwerennych nad Galicją Wsch., gdyż polskie 
wia lomości w tej sprawie są bałamutne, są 
najdziwniejszą plątaniną*. Trybuna petruszewy- 
czowców czeka na... oficjalne zawiadomienie — 
„rządu“ emigracyjnego. 

Ale dalej mówi, że nie należy się tumanić: 
dypiomacja polska odniosła sukces i tłumaczy 
mieudałą misję „dyplomacji“ tzw. zachodnio-u- 
kraińskiej tem, że było to przedstawicielstwa 
nieuznawanego państwa, bez pieniędzy, które do- 
cierało najdalej tam, gdzie inni zaczynają, tj. 
do przedpokoju. 


To są ważne słowa, cenne przyznanie się. 
Na łamach naszego pisma stale relacjonując o 
hecach. które możnaby zatytułować „zabawą w 
dyplomację petruszewyczowską* ustawicznie pod 
kreśaliśmy komizm tej zahawy, aby uspokoić 
duże oczy niektórych zastraszonych współoby- 
wateli, ciągle wietrzących klęski, aby przeciw- 
działać niecnym „ukraińskim“ machinacjom po- 
litycznych, hochstąplerów, i niebezpiecznych ma- 
niaków, którzy szli między chłopa ruskiego, 
szczuli go na brata — chłopa, poili go trucizną 
wściekłości szowinistvcznej, szepcząc o pomo- 
cy różnych „Hameryk*. — Tyle jadu niezgody 


byle tylko paru bandytów i kilkuset irrealnie my- 
ślących ludzi cieszyło się, że jakiś zastępca 
„ZUNR* doszedł do — drzwi jakiegoś podse- 
kreiarza stanu. Żadne przecenianie nie wylało 
tyle krwf i łez ile ta megalomanja politykują- 
cych kanoników i djaków. 

Zawiedziony nacjonalizm ukraiński, rozcza- 
rowawszy się co do ententy pisze „I może do- 
drze stało się, że ułuda koalicvjna rozwiała 
się, że znikły błędne ogniki osłabiających ilu- 
zji“. A więc koniec z filokoalicyjną orjenta- 
cją. (De facto było to liczenie na iloyd-georgizm, 
na blok antyfrancuski). 

A co robić będą teraz przeorjentowani en- 
decy ruscy? Kogo będą wzywać nasi czarnose- 
cińcy. kto będzie d'a ciemnego chłopa „kron- 
pryncem Rudolfem“? 

Narody w osamotnieniu — pisze „Hr.-Wist*” 
— stają się wielkie, jak Francja w wielkiej rewo- 
lucji. — To samo można rzec o... bolszewikach. 

Tedy orjentacja na Orjent. Księżowsko-ad- 
wokacki szowinizm ruski zwrócił się ku — 
bolszewikom. 
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Ne kijem, to patką, 
„PIAST“ KRAKOWSKI ROZBIJA JEDNOŚĆ 
LUDOWĄ ł TORUJE DRUGĘ RZĄDOM 

ENDECKIM. 

Kola, którą odgrywa jeden z organów PSL, 
„Piast“ krakowski jest zgoła niedwuznaczną i 
w chytrości swej rzekomej, aż nazbyt przejrzy- 
stą. „Piast“ w teorji jest za zjednoczeniem ru- 
chu ludowego. „Piast“ boi się przyznać do kon- 
szachtów z endecją jak djabeł święconej wody. 
Ale ten sam „Piast w tych samych numerach 
jakoś aziwnie tajemniczo prawi o jakiejś trwa- 
łej większości, której bliżej nie określa, i ata- 
kuje konsekwentnie „Wyzwolenie“, z którem — 
w teorji — nibyto chciałby współdziałać. Bojąc - 
się otwarcie przyznać do prawicowych skionno- 
ści Piast w ten sposób usiłuje przygotowąć grunt 
pod współdziałanie z endekami. 

Politykę tę uważamy, za błędną. Metoda 
realizowania jej jest mieszczera, obłudna, za- 
truwa atmosferę publiczną i dlatego musi się 
przeciw niej zaprotestować. P. Witos powinien 
»i'nie natrzeń i na publicystyczne palce p. Rącz- 
kowskiego. 


Orraniczenie handlu dewizami. 


Warszawa. (Pat.). Na konferencji ministra 
skarbu z warszawskimi bankami dewizowymi, od- 
bytej we czwartek poruszono szereg kwestji wyni- 
kłych na tle nowych zarządzeń min. skarbu, a 
przedewszystkiem omówieniu sprawy, czy ilość ban- 
ków dewizowych jesi dos'ateczna. Zdania uczestni« 
ków były podzielone. Niektórzy przedstawiciele 
banków stwierdzali, że obecne banki dewizowe są 
przeciążone zleceniami walutowemi. Zdaniem nie- 
których finansistów przeciążenie to powstaje wsku- 
tek konieczności szczególowego zaznajomienia się 
banków z charakterem operacji i sytuacją pie- 
niężną nowych klientów. Zdaniem uczes'ników ko- 
nieczne jest rozszerzenie praw banków dewizowych 
na niektóre jeszcze oddziały tych banków (miejskie 
oraz prowincjonalne), wreszcie odciążenia banków 
warszawskich. Poruszono również sprawę zmian or- 
ganizacji giełdy walutowej, przyczem zebrani o- 
świadczyli, że przesunięcie godzin giełdowych na. 
czas między, I a 2 popołudniu nadałoby operacjom 
na giełdzie warszawskiej charakter bardziej spo- 
kojny i zapobiegłoby spekulacjom na tle różnicy 
kursów między Warszawą, a Gdańskiem. Zebrani 
wyrazili zdanie, że obawy przeniesienia transakcji 
walutowych polskich do Gdańska są nieuzasa: 
dnione. 


ZEN OPR TZT RNKC SECA SEACREST E OWOC 00000 EGLE ET COWON BE W 
'rzem4dziadkiem a księciem-wnukiem w akcie 


Z teatru. 


TEATR WIELKI: „ORLĘ”, DRAMAT W 6 
AKTACH EDMUNDA ROSTANDA. — PRZE- 
KŁAD MARJANA TATĄRKIEWICZĄ. 


(Dokończenie). 


Teatr fwowski wystawił Orlę z wielkim na- 
kładem staranności; pieczołowitości i kosztów. 
Stłaranność ta objęła przedewszystkiem mate- 
rjalną stronę przedstawienia, mniej duchową. 
Dekoracje były doskonałe, w wielkim stylu, 
zwłaszcza w aktach I, II, MI, (VI, częściowo 


IV. V — pole pod Wagram — najmniej był u-| 


datny. (W akcie VI zadziwiłby może anatoma 
obraz ze skróconymi psami, jeleniem o”lądają- 
cym swój grzbiet.) Z równą pochwałą należy się 
wyrazić o wystawnych, stylowych, pięknych 
strojach. 

Staranną nader była reżyserja i gra arty- 
stów, choć nie doprowadziły do pożądanych 
wyników. Przyczyna tkwi w upadku poziomu te- 
atralnego, zniżonego do faray, której bezsiylo- 
wość i trywialność wyłażą wazystkiemi pora- 
mi i parami, i w niezrozumieniu charakteru 
dzieła przez reżyśerję. 

Reżyser, odczuwający i rozumiejący Ro- 
standa przepędziłby precz trywialny farsowy 
pierwiastek, panoszący się we wzniosłej roli 
Flambeau, przemieniający przedstawiciela napo- 
leońskie.. legendy w rozmiłowanego w piwie aky- 
źnika z rogatki, który kiepskimi dowcipami roz- 
wesela publiczność wtedy, gdy płakać powinna; 


że są na cesarskim dworze, w tragicznej sztuce, 
anie na gimnazjnlnej katedrze we współczesnej 
komodji, powiedziałby wyglądającej uroczo Fan- 


[ny Eflsler, że w zakończeniu I aktu, w owej 


scenie, gdy artystka uczy syna dziejów ojca, 
dźwięczeć powinien patos a nie galotne ćwier- 
kanie. Przywiódłby na pamięć krawcowi, że 
jest spiskowcem w przebraniu, i prosiłby go 
by zechciał mówić wyraźniej. Z dwu cesarzy 
jednegoby ożywił, by nie wyglądał jak niższy 
urzędnik na emeryturze, a drugiemuby słarał 
się wyjaśnić, że Franciszek I to mie stary wie- 
śniak z wodewilu ani dziadzio z Bałuckiego. 
A nawet poprawnemu na ogół Mettórnichowi sze- 
pnąłby do ucha, że powinien bardziej być zi- 
mnem uosobieniem, siły i rozumu, niż fi- 
glarnym potroszę czarownikiem. Na konferen- 
cję z Gentzem nie traciłby czasu, wiedziałby 
bowiem że nie doprowadzi ona do niczego. Na- 
uczyłby aktorów, że przesada w charakteryzacji 
jet cechą na wskróś prowincjonalna, że wie- 
śniak nie musi mieć nóg w pałak zgiętych i za- 
wodzić jęcząco, a starzec możn się obejść bez 
nakładania cetnamm chrypki na głos i poka- 
szliwania dwanażcie razy na minutę. 

Nie było więc — należy to skonstatować — 
poziomu odpowiedniego w reżyserji, nie było 
shammonizowania, nastawiania postaci. 

Efekty, w które tak bogatą jest sztuka Ro- 
standa, przepadały jeden po drugim. Rakiety 
nie zapalały się. Motyw przewodni aktu I 
słowo „Napoleon“ wybuchające wszędzie i cią- 
gle, czegokolwiek się dotkną obecni, nie zo- 


III to punkt szczytowy: Orlę uzyskuje tron i 
traci. Nie byto tu napięcia, naprężenia, prze. 
łomu. Zdawało się nam, że asystujemy spokoj- 


(nej dyskusji dziadka z wnukiem na temat zə- 


pouczyłby ks. Dietrichsteina i barona Obenaus,, stał wyprecyzowany. Rozmowa między cesa-| 


kupna nowej pary spodni. W akcie $V decydu- 
jacy moment sytuacyjny to opuszczenie zabawy 
przez przebraną za księcia hrabinę Cameratę, 
Mamy drżeć w niepokoju, czy uda się jej wyjść 
niepostrzeżenie. Tymczasem nie widzimy jej 
zgoła, przysłonili ją inni, a słowa wyrażające 
niepokój, padają w próżnię. Akt V reżyseryj- 
nie martwy, miejscami wręcz pusty. Odnosi się 
wrażenie, że spiskowcy czekają niecierpliwie 
na moment, w którym dogoni ich policja. Mar: 
twa również scena zbiorowa aktu VI. 

Z dwu Orląt jedno rozedrgane lirycznie. 
cierpiące szczerze, fruwało zbyt nisko. nieskoor- 
dynowane było w ruchach i słowach; drugi, 
bardziej zwięzłe i energiczne, zbyt często wy- 
padało z roli „zapominając o tem, że cierpi i 
że jest chore. Cierpienie, ból tkwić muszą w% 
grze, nie mogą być luźnie doczepionym gestem. 

Teatr lwowski sięgnął wreszcie do wielkieze 
repertuaru. Należy mu się za to pochwała. U 
czynił to z wicłką starannością i przejęciem 
Należy to zapisać ńa jego dobro. Okaza! przy 
tem, że odwykł od wielkiego repertuaru, że 
obcym się czuje w wyższych regjonach. 

Trzeba mu to dła jego dobra' szczerze po 
wiedzieć i życzyć mu gorliwej, rozumnej, we. 
wnętrznej pracy nad soba, a utracone dziedzi 
ny z powrotem staną się jego własnością. 


i Włodzimierz Jampolski. 
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PODZIĘKOWANIE ZA INTERWENCJĘ. 


artel linji granic. 


Mówiąc o sprawie przyznania Wilna Polsce 


Warszawa. (Pal) Prezes Rady ministrów |Poincare zaznaczył, że jednomyślność sojuszni- 


gen. Sikorski wystosował do szefów rządów re- | KÓW 


prezentowanych w Radzie ambasadorów, odpo- 
wiednie pisma ż „podziękowaniem za życzliwe 
słanuwisko zajęte wobec postulatów Polski w 
decyzji uznającej granice wschodnie. 


POINCARE O ŻĄDANIACH LITWY. 

Paryż. (Pat.) W komisji spraw zagranicz- 
nych Poincare przedstawił historyczny przebieg 
sprawy Kłajpedy zaznaczając że dzięki solidar- 
ności państw sojuszniczych uniknięto zatargu 
wojennego między Polską a Litwą. Poincare 
przypomniał, że Rosja domaga się tranzytu rze- 
cznego. i morskiego przez terytorjum Kłajpedy, 
takiego samego, jakie przyznano Polsce. 


WIEMCY PODDAJĄ SIĘ. 

Paryż. (AW.) „Echo de Paris“ donosi, że 
wiemiecki plan reparacyjny jest już od 3 ty- 
godni wypracowany. Plan przewiduje 2 okre- 
sy: w l-sżym Francuzi i Belgowie mogliby 
pozostawić tylko pewną część swych wojsk w 
Z. Ruhr musieliby natomiast wycofać stamtąd 
swyck inżynierów, zaś na lewym brzegu Renu 
wszedłb, w życie zarząd zaprowadzony tam na 
mocy porozumienia $rancusko-amerykańskiego z 
r. 1919. W 2-gim okresie Francja i Belgja mu- 
sialyby zupełnie wycofać swe wojska z Z. R. 
Według powyższego planu niemieckiego miano- 
by ofiarować sojusznikom pewne udziały, w prze- 
myśle „iemieckim. 

— noa oa on — 


Wybory w Jugoslawji. Dziś w niedzielę od- 
będą się w całem państwie juposłowiańskiem wy- 
bory na podstawie nowej ordynacji wyborczej do 
skupczyny. Wybranych będzie 313 posłów. (Pat.). 


Przesilenie w prasie. 


Pisma polskie we Lwowie przebywają cięż- 
kie przesilenie. Ścieśnia się coraz bardziej od- 
dziaiywanie prasy na społeczeństwo, ona sama 
zaś iraci możność rozwoju, a w końou straci 
nawe! możność egzystencji wobec potwornego 
wzrostu cen papieru, stale wzrastających kosz- 
tów robocizny Ii świadczeń na tzecz Państwa, 
jak opłaty pocztowe, pre/imerata depesz, ko- 
szła prywatnej obsługi telegranicznej itd. 

Bez przesady też stwierdzić wypada, że 
prasa nasza znalazła się u granic wytrzyma- 
łóści. 

Wziąć zaś należy pod rozwage, że jeśli prasa 
wogóle ma iiezmiernie ważną misje cywiliza 
cyjną lo w Małopolsce Wschodniej cięży na 
niej pozatem jeszcze doniosłejsze posłannictwo 
narodowe. 

W tem kotłowisku, kłębiacem się nieustan- 
nie od knowań, i wichrzeń żywiołów nam wro- 
gich, prasa polska odgrywa role baszty obronnej 
i strażnika, którego baczne, czujne oko dla 
bezpieczeństwa Rzpltej jest nieodzowne. 

To też jeszcze przed wybuchem wojny świa- 
towej całe społeczeństwo polskie, uznając waż- 
ność prasy na tym terenie. popierało wydatnie 
tworzenie towych dzienników i tygodników tak, 
że we Lwowie z czasem prasa pólłska liczebnie 
i jakościowo osiągneła imponujący rozwój. 

Od chwili wybuchu wojny Światowej po- 
czeły padać kolejno pisma lwowskie. Ustąpiły 
z widowni: „Gazeta Narodowa“, „Dziennik Pol- 
ski“, „Przegląd, „Gazeta Wieczrna', „Goniec 
Wieczorny”, „Dzień“ itd, a z tygodników: „Nasz 
Krai“, „Nasze Zdroje“, „Śmiguś*, „Monitor“; 
„Maly światek'* (specjalne ' pismo dla* dzieci) 
itd Ponadto wszystkie dzienniki lwowskie, które 
jak up. „Słowo Polskie". „Kurjer Lwowski“ itp. 
miały dwa wydania — ranne i połudńiowe — 
amuszoc zostały stostnkami do poprzestania 
na wydaniu jednorażowem. 

Ter pogrom prasy polskiej na Kresach do- 
konal się jedynie i wyłącznie jako skutek co- 
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wpłynie odpowiednio na stanowisko Litwy. 


LITWA PROTESTUJE PRZECIW UCHWALE 
RADY AMBASADORÓW, 

Londyn. (Pat). Poseł litewski w Londynie 

zgłosił wczoraj w Foreigne Office proiest przeciwko 

uchwale konferencji ambasadorów w sprawie Wilna. 


UROCZYSTOŚCI W KRAKOWIE. 

Kraków. (Pat). W sobole popołudniu odbyła 
się w katedrze na Wawelu uroczystość z powodu 
ustalenia przez mocarsiwa wschodnich granic Rze- 
czypospolitej. Miasto jest udekorowane flagami o 
barwach państwowych i miejskich. 

| mW 

| 
raz dalej idącego pogarszania się stosunków 
ekonomicznych, w których poszczególne wydaw- 
nictwa zmuszone były pracować. Powolne za- 
tnierania wydawnictw, z których każde repre- 
zehtowało pewną ideę i pewien odcień myśli 
polskiej, nie mogło przejść i nie przeszło też 
bez wysoce niepomyślnych następstw wśród sze- 
rokich warstw społeczeństwa polskiego. — Do- 
dajmy zaśj i to jeszoze, że ów okres dekadencji 
prasy polskiej kresowej wystąpił z całą siłą 
właśnie w czasie po odzyskaniu państwowości 
własnej, 60 z natury rzeczy smutne musi wy- 
wołać echa i refleksje — tem smutniejsze, że 
nawet zaborczy Rżąd austrjacki, uznając zna- 
czenie prasy, przychodził z pomócą dziennikom 
polskim w rozmaity sposób np. drogą przy- 


działu papieru i obniżenia cen tegoż przez ścisłą | 


kontrolę rzeczywistych kosztów produkcji. lub 
udzielania bonifikaty części ceny, należnej za 
papier, jakkolwiek istnienie tei prasy było mu 
często niewygodne. 

Niestety podokmego zrozumienia nie oka- 
zuje Rząd Polski. Dotąd nie przeprowadził on 
żadnej 'w tym kierunku akcji ratunkowej, jak- 
kolwiek zupełnie inaczej traktował i traktuje 
inne działy przemyslu jak np. przemysł łódźki 
wspierany miljardowemi kredytami, oraz inne 
działy przemysłu, stale przez Rząd polski zasi- 
lane czyto drogą kredytu, ceł ochronnych, czy 
też subwencji. 

Dzisiaj na Kresach Wschodnich a w szcze- 
gólności we Lwowie broni się jeszcze tylko nie- 
liczńa grupa dzienników przed zupełną ragładą. 

Czy jednak obroni się? To zawisło właśnie 
od stanowiska, jakie Rząd wober nich zajmie. 
W każdym razie owe dotą't ocalałe organy pra- 
sy polskiej we Lwowie uznały za Stosowne za- 
wiadomić niniejszem społeczeństwo o stanie rże- 
czy, a zarazem przedstawić Rżądówi półożeńie 
i pozostawić jemu odpowiedzialność za dalsze 
losy dziennikarstwa polskiego w Małopólśce 
Wschodniej. 

Tą kierując się myślą, wszystkie fiodpisa 
ne tu pisma przesłały Rządowi memorjał z sze 
regiem uzasadnionych postulatów. Przyjęcie bn 
odrzucenie ivch postulatów okaże, o ile Real 
uważa dalsze istnienie prasy polskiej w Małe 
polsce Wschodniej za pożyteczne i pożądane 


„KURIER LWOWSKI“, „DZIENNIK LUDOWY“ 
„GAZETA LWOWSKA“: „GAZETA PORĄNNA* 
„WIEK NOWY" „SŁOWO POLSKIE" CHWILA. 


Z sali odczytowej. 
O ZDROWIE DUSZY MŁODZIEŻY POLSKIEJ. 

Nieraz już powiodło się P. Budzanowskiemu 
zwrócić uwagę szerszych kół na rzeczy „jasne 
jak słofice*, ale nie mniej potrzebujące odkry- 
cia. W wykładzie 10. b. m. rozwiną' prelegent 
obraż Gdrodzenia moralnego młodzieży ż równo- 
cżesńem podźwignięciem dobrobytu społeczeń- 
stwa dzięki tak niepózornemu Śr. dkowi jak pro- 
ste drzewka owocowe, jak wypróbowanej war- 
tości wychowawczej „święto drzewek“. 

Prof. Budzanowski propońuje, żeby zabie- 
gami ludzi dobrej woli, zwłaszcza zaś nauczy- 


KUKIER LWOWSKI z poniedriałku dnia 19 marca 1928. Nr. 66. 


|eielstwa i duchowieństwa, zorganizować akcję 
eipowiednią, której węzłem podstawowym by- 
| fouy obdaruwanie każdego dziecka jeinem drzew= 
kiem, oddanem całkowicie jego pieczy i stara» 
niu. Młudociany taki Ogrodnik umażałby za 
ambicję swoją wychować swoją drzewinę na 
drzewo okazałe, uważałby na nie i chronił przed 
zniszczeniem, na które nie dybałyby ręce pso- 
i tnikow, zabiegających z nim o całość i swego 
drzewka. „Nie rób drugiemu co tobie nie miłe* 
| — dawałoby gwarancję powodzenia, zwłaszcza 
gdyby równocześnie w całym kraju pomyślano 
io zrealizowaniu tego projektu. Z konieczności 
zainteresowałyby się dzieci podstawowemi wia- 
domościami przyrodniczemi. Zachował się jesz- 
cze gdzieniegdzie odwieczny zwyczaj polski ša- 
| dzenia drzewek w dzień ślubu młodej pary — 
| wartoby wznowić go dziś w czem pole do po- 
pisu dla duchowieństwa, które kroczyć powinno 
śladami dawnych Cystersów i Benedyktynów. 

W bardzo żywej dyskusji zabierali głos ra- 
dni miejsey, p. Bieniecki i Cyryn, prof. Jager- 
man i wiceprezes Tow. Ogrodniczego, p. Folu- 
szyński, który z fachowem znawstwem uzupeł- 
nił wywody prelegenta, proponując wspólną 
akcję pod egidą towarzystwa. 


Kronika. 


KALENDARZYK. z 

Dziś rz. kat, G. 5, Czarna, Edwarda; gr. kat, N. 4 Po- 
istu, H. 8. jutra rz. kat. Józefa Obł.; gr. kat. 42 mucz, A, 
Wschód słońca 5'33, zachód 5'31. 
TEATR WIELKI. - y 

Niedziela o 3 póp. „To co najważniejsze“ — wieczór 
„Trubadur* (występ P. Stekowskiej). 

Poniedziałek „Orię*. 
TEATR MAŁY : 

Niedziela e g. 3 popol „Czy jest eo do oclenia?* — 
wieczór „R. H. inżynier“. 

Poniedziałek „R. H. inżynier“ — 50 pre, zmiżki. 
TEATR NOWOŚCI. ' ; 

Niedziela 6 330 pop. „Zu dawnych dobrych czasów*— 
wieczór „Bal w operze". 

Poniedziałek „Bal w operze" (30 pre. zniżka). 


REPERTUAR „MŁODEJ SCENKI" ul. Chorążezy» 
amy 7. Niedziela 18, marca „Dla szczęścia”. St, Przyby- 
szewskiego. Początek 6 g. $-mej wiecz. 


Biuto Konceriowe M. Tuerka. Wtorek 20 


marcu : Helena OTTAWOWA, recitał foriepia- 
owy. 3508 


n 
! 
We Lwowie. 

— Po uznaniu granic wschodnich. Otrzy- 
malismy następujące v iadomości: Dnia 18. mar- 
va b. r. o godzinie 10:50 przed południem od- 
będzie się w Bazylice archikatedralnej obrządku 
łacińskiego dziękczynne habożeństwo i uroczy- 
ste Te Deum z powodu uznania granic wscho- 
dnich i stwierdzenia przynależności miasta Lwo- 
wa i kraju do Polski, Zapraszain wszystkich P. 
T, Członków Rady miejskiej, Reprezentantów 
Stowarzyszeń i Instytucji, Gremium Magistratu, 
oraz urzędników i fumkcjonarjuszy Magistratu 
i Zakładów miejskich jakoteż patrjotyczaą pu- 
bliczność do zremialnego wzięcia udziału w tem 
nabożśństwie, : 

Upraszam wszystkich członków Towarzy- 
stwa 5trzcieckiego do wzięcia udziału w uro- 
czystem „ie Deum“ w niedzielę 18 bm. o godz. 
10'80 przed południem w bazylice archikatedr. 

J. Neumann. 

— W „Zjednoczeniu” ui. Królewska 1. 7 
zgromadzą, się dziś o godzinie 10-tej wszysty 
członkowie i członkinie na manifestacji „Zje- 
dhoczenia* z powodu uznania międzyńaródowe- 
go granie Rzeczypospolitej. Po manifestacji od- 
hędzie się reierat kol. Marka Kruma na temat 
„Rasa, a żydzi”. 

— (sp) Gzterdziestołecie pracy nauczyciel- 
skief prof. Dr. Teodora Nachera obchodzili one- 
gdaj nauczyciele i uczniowie gimn. im. Szajne- 
chy. Jubilat, historyk, który wielu przyczynka- 
mi zapisał się między innemi zaszczycał i lamy 
naszego pisma, wzorem być może wykonywa- 
nia z niestygnącym zapa'em Szarych a niepoe 
zornyab obowiązków ; szczególnie organizacje 
naucz. szk. średnich wiele zawdzięczają skrupu- 
latnej pracowitości tego najlepszego z kolegów. 
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— iessz Nzepwewiczesej Na , b łeusz zna- 
komitej ariystki przyjczdża do owowa pież.s en- 
tali Z. A. Se Pa śliwki, reżyser i dyrek,or, dalej: 
b. dyrekior teatru lwowskiego Pieler,  de'eracja 
z Krakowa itd. Prócz II. aktu „Sirasznego dworu“ 
i II. aktu „Sztygara”, oraz występu Krsanowej i 
Fortunato, weźmie udział cały corps de baie: z ba- 
letmisirzami Falszewskiną i Cieselskim i pp. Bus- | 
kacką i Łozińską na czele. . 

— Zmiany w magistracie. Wicedyrektor ma- j 
* gistratu st. radca Zawistowski, objął czynności 
po zmarłym wicedyrektorze śp. Majewskim, Kie- 
rownictwo dep. VIII objął po nim radca Gry- 
siecki z wyjątkiem referatu teatralnego, który 
vatrzymał dyr. Zawistowski. Kierownictwo dep. 
Vi. objął po radcy Gryzieckim radca Borecki, 
a kierowany przez niego departament daniny, 
poruczono sekretarzowi Tilscherowi. 


— Miljonówka. W sobotniem ciągnięciu mi- 
ljonówk. padła wygrana na numer 4,915.388. 


— (a) Rozprawy sądowe. W bieżącej ka- 
dencji sądu przysięgłych odbędą się jeszcze na- 
stępujące rozprawy: Dnia 22 bm. zasiądzie na 
ławie oskarżonych Hryć Kwiatkowski. oskarżony 
o morderstwo, dn. 23 Michał Szembij o zabój- 
stwo, dn. 24 Władysław Dolżycki o obrazę czci, 
dnia 26 i 27 Jan Grodnicki: i Tow. o morder- 
stwo, dn. 28 Michał Jacunda © morderstwo, 

Dnia 4 kwietnia rozpoczyna się nowa ka- 
dencja przeciw Helenie Grabowskiej 20 voto 
Jesipowiczowej o morderstwo. Dn. 11 oskarżony 
będzie Stefan Maćków o rabunek, dnia 12 Adolf 
Ursaki (komugista) o obrazę czci, dn. 13 Longin 
Mieczysł. Latawiec, o obrazę czci, dn. 14 Franc. 
Piotrowski o obrazę czci, dn. 16 ks. Piotr Ha.-| 
rasymczuk o żbrodnię zaburzenia spokoju pu- 
blicznego, dn. 17 i 18 odbędą się dwie rozprawy 
przeciw Tad. Stroińskiemu, odpowiedz. red. ..Ku- 
rjiera Lwow.“ o obrazę czci. Dn. 18 odpowiadać 
będzie Qłeksa Kuźma za obrazę czci. 


— (t) Dwa zamachy samobójcze. Samuel H. | 
31 lat liczący. urzędnik, z powodu przykrego po- 
życia z małżogką, poprzecinał sobie w zamiarze 
samobójczym żyły u rąk. Zawiadomione o wypad- 
Ku pogoiowie 1at. opatrzyło rany, pozostawiając 
sargobóicę opiece lekarskiej. 

18 letnia Maryla GQ. z jakiegoś powodu po- 
stanowiła rozs'ać się z tym Światem i w iym relf 
wypiiawększą ilość sublimatu. I w tym wypadu 
udzieliło Pogotowie rat. pomocy, przepłukując kan- ; 
dydalce na nieboszczyka żołądek. 


Z całej Poleti, 


— (x) Podwvższenie płac emarytom Teatrów 
miejskich, Magistrat m. Krakowa podwyższył 
kilku najzasłużeńszym emerytom teatru miej- | 
skiego w Krakowie, m. i. pp. Sobiestawowi,! 
Wo!ski»#} i Dorowskiemu wydatnie dotychcza:ó* ' 
we pobory emerytalne. A co róbi się dla lwo-; 
wskich ? 

— (t) Samobójstwo ojca 11-ga dziseł, W| 
Srokach szczerzeckich powiesił się onegdaj szą 
czelnik gminy 58 letni Andrzej Eliaszwski. De-| 
mat był ojcem jedrnaściorga dzieci, z pia 
cztery miał z pierwszego małżeństwa zaś siedem 
z drugiego. Macocha mając tyle swoich dzieci nie 
dbała zupełnie i źle obchódziła sie z dziećmi 
z pierwszego małżeństwa Kliaszewskiego. To i 


Lo 


śnie 1 ciągłe z tego powodu niesnaski z żoną 
skłoniły, go do popełnienia samobójstwa. 


Ze świata. 


= — W Wiedniu ujęto sza;kę fałszerzy pol- 
skich banknotów. po 10000 Mk. jako głównego 
sprawcę aresztowano fatochemika Moryca Süs- 
smanna, pochodzącego z Bułgarji, kupca Leona 
Bruchera za Stryja, żonę zegarmistrza Etle Stock- 
iiammner fotograła Teodora Kólsa oraz dalszych 
14 osób. Dotychczas skonfiskowano banknotów 
10-tysięcznych za 70 miljonów Mkp. Na poli: jij 
wiedeńskiej informują. że a'svfikatv były spo- 
rząflzone bardzo zręcznie i b*łv nawet zaona- 
trzone znakiem wodnym, podrobionvm spasn-! 
bem znanym tylko Siissmannowi. Policja wie 
deńska jsądzi, że fałszerze nie mieli jeszcze czasu ; 
fa'syfikatów puścić w obieg. Warstat Sttssmanna | 
zdaniem znawców urządzony był dobrze i wy-| 
sażony w nowoczesne aparaty precyzyjne. ; 
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2B wania, Gdczyty (widowiska, | 

— tovarzystwo nazkowe we Lwowie. Po- | 
siedzenie wydziału mia.einat;czno-przyrodnicze- | 
go odbędzie się w poniedziałek 19 bm. o godz. ' 
$ popoł. w instytucie zoologicznym Uniwersy-| 
tu (ul. św. Mikołaja 4) Prof. Jarosław Łomnic-; 
ki przedstawi pracę p. Romana Kuntzego pt.i 
„Rasy biegacza wręgatego" (Carabus cancellatus) 
ra ziemiach polskich 

— 0 twórczości Jana Bułhaka wygłosi sta- 
raniem Z Z Lit. Pol. odczyt p. Ignacy Drexler 
w sali Kasyna i Koia iit: art. we środę 21 mar- 
ca. Odczyt zilustrują przeźrocza według plansz 
Bułhaka przedstawiających zabytki arch tektury 
polskiej oraz widoki z natury. Bilety w Księ- 
garni Naukowej hotel ( eorye'a. 

— Wieczór recytacyjny Czesława Krzyża- 
nowskiego, który ma się odbyć we czwartek 
22 bm. w sali Kasyna oficerskiego przy ul. 
Fredry, oczekiwany jeśt przez wszystkich mi- 
łośników poezji i pięknego słowa z niecier- 
piiwością, a słuchany będzie z rozkoszą. Niema 
w tem nie dziwneco. Krzyżanowski, jest mi- 
strzem recytacji, w której łączy trwałość i pla- 
stykę rzeżby z mocą, bocgactvrem i różnolitością 
uczucia, stwarzającego atmosferę duchową, wzno 
szącego postacie na wyżyny bohaterstwa, wypeł- 
niającego je duchową treścią, która dusze nasze 
podbija i wzrusza. Dlatego można być prze- 
konanym, że wieczór Krzyżanowskiego będzie 
wydarzeniem hie codziennej miary. WE. 

— Kónetrt Wiktora Łabuńskie, , dziś w! 
sali Kasyna i Koła lit.-art. Pozostałe bilety do | 
nabycia przy kasie. 


TREE REKE EO AA E T EE 
Romuniksty- ; 

Z ogniska nauczycielskiego. W niedzielę dn. ! 

18 bm. odbędzie się o godz. LI rano w szkole. 
mesk. Kościuszki, ul. Czarnieckiego 1, I p., nad- 
zwyczajne zgrom. członków Ogniska lwowskie- 
go ZPNSP. Na porządku: neswa:enie protestu 
przeciw podporządkowaniu szkolnictwa władzom 
administracyjno - politycznym, wybór delegatów 
na Zjazd Okręgowy. Ognisk i wvbór komisji i 
ar dla przyjęcia uczestników Zjazdu. . 
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Na Krawędzi dnia.. 


WSZYSTKIM I6Ż%FOM NA IMIENINY. 
Czcigódni sóleni-anci! 

Krom szożężcia zdrowia, całych butów, wy- 
datnej podwyżki płac życzę wam jeszcze, byście | 
wszyscy trzyma:i się zasad, od których wasz 
patron nigdy nie ndstepówał. 

Św. Józef bojkotowa! Kkajeje i tramwaje do 
tego stopnia, Że potrafił na jednym ośle całą| 
rodzinę, przeprowadzi” aż do Egiptu. 

Św. Józef był cieślą, a więc nie inteligentem 
literatem Gzy urzędnikiem, któremu każą czekać | 
na wyniki urzędu statystrcznero do badania 
wzrostu een artykułów weryszei nołtrzeby. 


poriedziaizu dnia 19 marca 1923. Nr. 66. 


Nadesłane. 


BON-GONT 


N. U. Z. A. sprzedaje Członkom po É 
12.000 mkr. za 1 Ltr. Asygnaty należy Ę 
bezwarunkowo zakupywać od poniedziałku Ę 
19-go marca do środy 2l-go marca we H 
wszystkich sklepach N. U. Z. A. i w biurze, 


Wydaje się w lokału przy ul. Rutow- 
skiego 22, od środy 21. do 30. marca, 
miedzy godziną 9—1 i 3—6. 

Gdyby w międzyczasie podwyższono 
akcyzę miastową lub podatek, obowiązy- 
wać będzie dopłata przy poborze. 

Kto nie wykupi asvgnat do środy 21. 
marca, na Spirytus reflektować nie może, 
gdyż tylko tyle zakupimy ile asygnat sprze- 
damy. 


4 


Dyrekcja N. U. Z. Ą. 


T aen p 


Wyrok sądowy na kamienicy 
Sprechera. 


(a) Właściciel lwowskiego „drapacza chmur” 
o trzech fron,ach: od ul. Hetmańskiej, przy pł. 
Harjackim i ui. Rutowskiego, p. Jonas Sprecher, 
znalazł się w opałach. Nietylko, że zasądzony zo- 


|stał na aresz, Ścisły i wysoką grzywnę, ale nadto 


sromotny Wyrok musi być wywieszony na własnymi 
jego „drapaczu chmur“ i to aż przez 14 dni, dla 
odstraszenia jemu podobnych kamieniczników od 
niewiaściwego dochodzenia do zbyt wielkiego ma- 
jątku koszyam bliżnich. Pierwszy to jest tego ro- 
dzaju wyrok we Lwowie, opiry w sposób właści- 
wy na ustawie o lichwie mieszkaniowej. 

P. Sprecher pozwolił sobie „jak wiadomo, na 
wybudowanie jednego pięwa więcej od ul. Rutow- 
skiego, bez odpowiedniego konsensu Magistratu. 


| jakoś to poszło. Sądził, że pójdzie tak dalej. Wy- 


najął jeszcze przzed wykończeniem odpowiedni lo- 
kal na przedsiębiorstwo przemysłowe p. Auasowi, 
ale widocznie zdecydował się zrobić lepszy interes 
i lokal ten oddał komu innemu. Gdy się o tem 
dowiedział p. Atlas, posianowił w drodze sądowej 
za pomocą egzekucji odebrać swój lokal. P. Spre- 
cher był jednak sprytniejszy i zamiar ten udarem= 
nil. Teraz zajęła się tem Prokuratorja i p. Spre- 
cher oskarżony został © występek udaremnienia 
zekucji. i 

W czasie dochodzeń sądowych doszło do wia- 
domości Prokuratury, że p. Sprecher po lichwiar- 
skich cenach wynajął w swoim domu lokale kon- 
cernowi naftowemu „Dąbrowa”, bankowi dla han- 
diu i przemysiu, aptekarzowi dr. S.enzlowi, firmie 
Łopuszański i Sauczey, oraz kilku innym kupcom. 
Połączono więc oba przewinienia. 

Rozprawawodbywała się przed sędzią jedrtostko- 
wym dr. Huthem, oskarżał prok. Hryniewiecki, — 
bronił osk. dr. Pieracki, strone poszkodowaną (fp. 


Św. Tòref był nniekunom Ika małej ro-| Atlasa) zastępował dr. Zarzycki. Rozprawa kilka 
dziny eem dowti] że utreemiani. średniej a|razy odkładana zakończyła się wczoraj w południe. 
tem bardziej wielkie! rodziny zun łuia się nie Osk. Jonas Sprecher uznany został winnym 
opłaca. występku lichwy mieszkan'owej i przekroczenia 

À zatem chodzenie pieszo. ignorowanie lite. | przez udaremnienie egzekucji i skazany na dwa 
rackich mrzońek i nicancażowanie się w zbytimiesiące ścisłego aresztu (bez zamiany na grzyw- 
wielkie koszta familiine. sto zasady. które po |ne), oraz na grzywnę dwa miljony mkp, a w ra- 
zwo'iły waszemu patronowi bez transnfantacji | zie niemożności ściągnięcia powyższej grzywny na 
gruczołów tarczykowych doczeka* się sędziwych | Ścisły areszt przez dalszych dwa miesięcy, dalej 
dni. i na zapłatę Skarbowi Państwa 30 miljonów mkp. 

Dlatero wszysev czciqodni solenizanci idź. | za nieprawne korzyści, uzyskane z lichwy mieszka- 
cie Salam wasrem mitrana a walka z drożeyną | niowej, w razie zaś niemożności Ściągnięcia tej za- 
i mietnik -łoty przestanie być dla was źródłem Plily na karę ścisłego aresżiu przez dalszych 6 
denerwujacych nadzieji: K miesięcy. Zastępcy strony poszkodowanej przyzna- 

ai no 250.000 mkp. jako honorarjum adwokackie. 

Wyrok powyższy ma być umieszczony na 
koszt skazanego w dwu pismach lwowskich, "a 
nadro przybiy na murach jego domu przy. pl. 


4. 
a WTA A 5 

N 'destane. z. Marjackim przez 14 dni. 
rPksako a "O tctatna Obrońca dr. Pieracki wniósł odwołanie da 
kdwekał Di. s Hi żę Stupnicki seńatu apelacyjnego, co do całego wyroku, pro- 
prowadzi kane arję 3556 Kurator w i „0 ae ak TS 
sie Y ZYSK, ioy Ws a Wann nie występku, lecz przekroczenia udarem- 
we Lwowie si Kraszewskiego 1%. nienia egzekucji, a dr. Zarzycki odwołanie co da 
CDE niskiego przyznania mu honorarjuim „, __, 


6 


Sp. Akt. Eisplozeci Soli Poiasowydh. 


W sobotę o godz. 11-tej przedpołudniem odby- 
ło się VII. zwyczajne walne zgromadzenie akcjo- 
narjuszów. Przewodniczył prezes rady zawiadow- 
¿zej hr. Franciszek Zamoyski, kióry siwierdził, że 
ecni na zgromadzeniu akcjonarjusze reprezentują 
423.013 sztuk akcji, czyli 42.299 glosów. 

Ze sprawozdania dyrekcji na r. 1922 wyjmu- 


jemy następujące dane. xi 


KAŁUSZ — KOPALNICTWO SOLI POLASO-;€ 


WYCH. 

W rozbudowie kupalni poczyniono w roku 
sprawozdawczym znaczne postępy. Pogłębienie szy- 
bu (szyb nowy), założenie VI. poziomu, przepro- 
wadzenie roboty przygotowawczej dla instalacji za- 
mówionych urządzeń pneumatycznych, oraz dla roz- 
poczęcia systematycznej odbudowy, umożliwią już 
w najbliższej przyszłości rozszerzenie eksploatacji. 
Wspomniana rozbudowa kopalni wpłynęła już na 
podniesienie produkcji w roku sprawozdawczym, co 
się wyraża w następującem zestawieniu: 

W r. 1921 ruch kopalni trwał 10 i pół miesią- 
ca. Wyprodukowano 12616 ton soli pozasowych 
i 9316 ton kainitu, a w roku 1922 ruch w kopalni 
trwał 12 miesięcy, wyprodukuwano 42.7988 ton soli 
potas. i 12.901'6 ton kainitu. , , p. 


STEBNIK — KUPAIN CTWO SOŁI POTASO- 
w :CH. 

Aby zapewnić polskiemu rolnictwa możność 
nabycia w jaknajkrótszym czasie tak cennych na- 
wozów potasowych, jakiemi są stebnickie siarczany 
. potasu — przystąpiono do założenia kopalni siar- 
czanów. Ukończono budowę instalacji na Świcy, 
a więc młyna solnego, kotłowni, elektrowni i prze- 
prowadzono budowę toru dojazdowego. W kopalni 
podjęto przedewszys,kem roboty zdążające do za- 
bezpieczenia należytej wentylacji. Postęp tych ro- 


bót jest zadawalający. Równocześnie ukończono ro- `. 


boty: przygotowawcze dla założenia instalacji pneu- 
miatycznej. Wykonane prace pozwalają na wyra- 
żenie nadzieji, że w r. 1923 będzie mógł Stebnik 
rozpocząć produkcję i wysyłkę siarczanów poiasu. 
KAŁUSZ — WARZELNIA SOLI. 
Ukończono roboty przy założeniu nowych łu- 


gowni — przebudowano i zmontowano częściowo 
siare urządzenia warzeiniane, przyczem osi. gnięto 
korzystne wyniki eieplikowe na nowym typie panwi. 
W r. 1922 wyprodukowano: 5,530.952 kg. soli ja- 
dainej, wysłano na rachunek państwowego biura 
sprzedaży soli 6,055.831 kg. 


STEBNIK — WARZE!'N'A SOLI. 


Przeprowadzono gruniowny remont, oraz czę- 
ściową przebudowę starych urządzeń warzelnianych. 
Dokonane prace zezwalają obzcnie na miesięczną 
produkcję przeszło 1000 ton soli jadalnej. — Od 
hwili podjęcia ruchu warzelni wyprodukowano o- 
gółem 4,251.291 kg. soli jadalnej — wysłano na 
rachunek biura sprzedaży soli 3,341.183 kg. 


KAŁUSZ — ROBOTY POSZUKIWAWCZE. 
GŁĘBOKIE WIERCENIE. 

Rozpoczęte w r. 1921 głębokie wiercenia po- 
szukiwawcze (otwór wieriniczy nr. 1) zosiały w ro- 
ku sprawozdawczym doprowadzone do giębokości 
880 m. Wiercenie to stwierdziło istnienie dalszych 
pokładów kainitu. Z końcem roku 1922 przystą- 
piono do montażu nowego otworu wiertniczego 
nr. 2, w kiórym roboty poszukiwawcze będą w r. 
1923 podję.e. ł 

Na „terenie kopalni kałuskiej prowadzono po- 
zatem roboty poszukiwawcze przy pomocy maszyny 
wiertniczej „Craelius” z wynikami zadawa!ającymi 

Na wniosek dr. Wróbiewsziego przyjęio spra- 
wozdanie dyrekcji do wiadomości i zatwierdzono 
bilans za r. 1922. 

Następnie odczytał p. Wiktor Rozwadowski 
| sprawozq "ie kom sji rewizyjnej, poczem jednogłoś- | 
nie ludzie $no dyrekcji i radzie nadzorczej abso- 
lutorjum za rok admin. 1922. Do rady zawiad. wy- 
brany został ponownie na 3 lata p. Tomis aw Ję- 
drzejewicz, a do komisji rewizyjnej na r. 1923 we- 
szli pp. Tadeusz Winiarz, józef Knothe i Wiktor 
Rozwadowski, a jako zastępca p. Kazimierz Przy- 
bysławski. 

Sprawę rozdziału czystego zysku za r. 1922 
referował dyrektor p. Stwi rok. Bez dyskusji u- 
chwalono następujące wnioski rady zawiadowczej: 
Zysk za 1922 wynosi 158,582.660 mk. 80 f. — Ze 
zysku tego wydziela się 5 proc. do funduszu re- 
zerwowego 7,929133 mk. 34 f. — Dywidenda 5 
procent od 50,000.000 za caly rok 2,500.200 mk. — 
5 proc. od 450,0.0.000 za pół roku 11,259.00) mk. 
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Razem 21,679.133 mk. 34 f. — Pozostaje 136,005.527 
mk. 46 f. — 10 proc. tantjemy dla rady zawiadow= 
czej 13,6909.352 mk. 74 f. — Pozostaje 123,213 1/4 
mk. 72 f. — 30 proc. superdyw.dendy cd 53,000.0J0 
za cały rok 15,0U0.000 mk. — Od 450, 00.00) za 
pół roku 67,500.00U mk. — Razem 82,:00.005 mk. 
Pozostaje 40,713.174 mk. 72 f. — Z tego na cele 
humaniiarno-oświa;owe 28,000.000 mk. — Na wła- 
sny fundusz zabezpi.czenia pracowników 10,000.003 
marek. — Resztę w kwocie 2,713.1/4 mk. 72 Ñ 
przenieść na rachunek roku 1923. 

Lwią część kwoty 28 miljonów marek przezna 
czono na budowę domu akademickiego i domu 
techników we Lwowie, a oprócz tego na stypendja 
dla studentów akademji handlowej, towarzystwa 
szkoły handlowej (dyr. p. Zagajewski) i szkoły, 
dla handlu zagranicznego (szkoła eksportowa). 


SPRAWĘ PODWYZSZENIA KAPITAŁU AKCYJ- 

NEGO SPÓŁKI i 
z 500 miljonów mk. na 600 miljonów referowab 
prezes hr. Zamoyssi. Kurs emisyjny ma być bar- 
dzo wysoki — minimalnie 50.00) mk. za nową 
akcję wartości nom. 1100 mk. Kon'ecznem jest po- 
czynienie szeregu inwes.ycji w kopalniach w tem- 
pie bardzo szybkiem. Z emisji 100 miljonów mk. 
ma być uzyskaną kwota 5 miljardów mk. Uzyska- 
nie kredytów w P. K. O. iP. K. K. P. jest prawie 
wykluczonem, tak samo liczyć nie można na kre- 
dyt długo,erminowy w bankach. 

Inwestycje w Kałuszu i Stebniku celem zwię- 
kszenia produkcji soli potasowych są 'konieczne 
tem bardziej, że dotychczas niestety z powodu ma- 
łej stosunkowo produkcji w kraju sprowadzać mu- 
simy za miljardy sole potasowe z „Niemiec. 

Delegat rządu p. Bukowski wniósł podwyższe- 
nie kapitału akc. o 100 miljonów mk. (do wyso- 
kości 600 miljonów mk.), całą ilość nowych akcji 
przeznaczyć na wykonanie prawa poboru (jedna 
nowa akcja przypadnie na 5 starych). Nieobjęte 
akcje rozdzieli rada zawiad. podlug swego uznania. 
Wreszcie wn:ósł, aby upoważnić rudę nadzorczą do 
rozpisania nowej emisji po uzyskaniu zezwolenia 
rządu. Nowe akcje partycypować mają w zyskach 
Towarzystwa od 1. stycznia 1923. 

Nad wnioskami powy ższemi rozwinęła się dłuż- 
sza dyskusja. P. j. Wasang wykczywał, że pen ą- 
dze z emisji mogą wpłynąć najwcześniej w czerw- 
cu rb., a ponieważ inwestycje wymagają wkładów 


1G6rka 75000 — Siersza górnicza 80000 — TPG 95.000, przy końcu 91.500. — Parowozy awanso- 
46000 — Po:ska nafta 12000 Fabr. przet. tł. Trze- wały na 20.000. — Browary 115.600 i 112.000. — 
bin'a 41000 — Chlodorów rafin. 80000 — Sier. Rakszawa 50000. Zieleniewski 124000, potem 142000. 


kurjer ekonzmiczny. 


Lwów, 17. marca. 


1 H Zużycło poploru w Pulnce. Polska zu- 
żywa znacznie mniej papieru, niz inne kraje kul 
turahe. Mianowicie rocznie wypada na głowę 
4.2 kig. Ogólne spotrzebowanie papieru wyno- 
si rocznie 113 tysięcy ton. Z tego 36 tysięcy by- 
wa wytwarzane w kraju, reszta zaś importow a- 
na. Z chwilą uruchomienia wszystaich fabryk 
papieru, które są uszkodzone przez wojne, - 
produkcja pąpicru u nas wzrośnie *prawdopo- 
dobnie do 60 tysięcy tou. (m). 


Grieid.ev 


+ Akcje glełdy kra:owskiej. Pol. Tow. h 
5200 — Ziereniewski luvuvd -—— Uegielski 115000 
Automator 5500 — Trzehina fabr masz 31000 


sza Elektr. 6500 Ćmielów 48000 — Bank Kred. 
warsz. 1500 — Pol. B. przem. 4300. 

+ Akcje giełdy warszawskiej. B. Zjedn. 
Ziem. polski. 16500 — Ce ielski 107000 — Czę-! 
stocice 155000 — Tow. akc. fabr. cukru 1556250 
Warsz. kop. węgla 167000 — Lilpoop, Rau i 
Löw 829090 Modrzejów 74000 — Ostrowieckie 
Zakł, 13000 — Starachowice. 41000 — Fabr. 
rarow. 21200 — Żyrardów 1,700.000 — Pol. 
nafta 11250 — Zieleniewski 111000 Chodorów 
cukrown'a 68000 — Ćmielów 40000. 

-+ Gielda perena. Gwaltowna haussa na 
targu papisrów dyw dendowych trwa w dalszym 
ciągu. — Obro'y bardzo liczne. — Waluy zniżko- 
we przy słabym ruchu. 

Chodorowskie awansowaly do 82.000, potem 
usta'ily se rrzv 72.000. Oikosv zanoczątkowały 


Gafota 6600. — Polska Nafia podro:a:a stopniowo 
do 9.800. — Kurs Tespów od 118.000 do 12.040. 
Pezet zakończył 8500. — Siersza elek.r. 7200. 

W akcjach bankowych również ożywione obro- 
ty. — Piacono za Bank Hipot. do 2350. — Za 
Pow. Bank Kred. 2300. — Bauk Przemysłowy 4100. 

Dolary spadły na 41.060. — Berlin na 2'07. — 
Praga z 1250 potaniała 1.00. — Paryż przy końcu 
2615. — Londyn 192000. — Zurych 760). 

Tendencja w akcjach silnie zwyżkowa, w wa- 
lutach zniżkowa. — Usposobienie w akcjach bar- 
dzo ożywione, w walu.ach siabe. 

Z niekotowanych poszu.iwane Jaworzno, za 
efekt. płacono 44—4260..00, za niezf. 238—246.000. 
Gazy 238—245.000. — Olkusz 12—16.000, Forss 
14—16.000, Chybi 38—44.,0U0, Machle;da 7 0) do 
8200, Len 8200—87L0, Rurociągi 0009—7100. 


kursa giełdy lwowskiej. 
Ż m żądają, T = transakcje, Zresztą: płacą. 


| 17 | 17 
A) Akc. Bank. | harca w Ake. przem. | marca 


Akc. Związk. . | 


1000 | Górka » 58000 

Diskont Lw. . — Oikos ` T 95400 
Handl. Pozn. . 20000 | Parowozy . T 2000) 
Hipot. akc. . . T 2250 | Patrja à 560 
Hipot. zemei. . 1090 | Pezet d T 8500 
Małopolski . 3300 | Pocisk . . T 8500 
Powszechny . T 2300] Pol. Glob , 900 
Przemysłowy . T 4100) Pol. Nafta. . T9 00 
Ziemski kred., 2200 | Pol, Tow. Bud. T 7000 
B) Akc. praem. Pol. Tew. H. . T 5000 
Browar Lwow. | T 115000] Rukszawa , T 50000 
Chodorów . T 82000 | Siersza el. T 700 
Karpalit 14750| Gór. Siersza . 65000 
I Cmielów T 52000 | Tepege . . 40000 
Portland z Š, . = Tespy sól pot. | T 122 00 
Galicia . 2,200.000 | Zieleniewski . | T 124000 
Gafota ex . T 6800 | Zegluga pol. . 1000 


Kursa walut 
Kurier 
Lwowski 


Lwów — dnia 17 marca 1922 


M arczawa Kraków | Zurych berlin 
dnia 17 marca dnia 17 III. | dnia 17 IIL | dnia 141 


Nr 66 Gotówka De WI z y 
pen Gait 
100 Mk. pol. —100— —100— —100— 100 001:25 50-00 
1 funt ang, 189500 - 191600 | 190000—192000 19%1500—193500  [190000-200000 25 23 9775500 
100 frsfranc.| 257500—260000 | 261500—263500 257500—261300 25000—26000 33-70 1261083 
100 fr. szwajĘ 761U000—709u00 | 771000—779J00 16000.1—77:1000 80%00-— U000 106:0u 3880J 27 
100 fre belg. | 220000 -222000 | 224000 —226000 222900—2251)0 21000—230)0 2860 10829 28 
100 K czesk. 119509 - 121,00 | 121500—i23500 122000 —1 22000 11750—12750 15:95 617 45 
100 K węg. 1600 — 1615 1630—1650 —— 1450 — 1550 —15 681 
100 K austr, 60—61 61 —62 62 00—6300 00:52—00:62 —0074 2842 
100 M niem. 2 0=205 204—210 127—205 1 10—2 10 002-58 Iar 
1 Dolar am. 41300 — 41700 41600 — 42000 40745—41 155 40000 — 42100 538 00 20762 56 
100 Lir wł. 215%0—217000 | 216000—218000 199000-—199000 20000—22000 2585 997 50 
100 Lei rum. 195000— 20000 20000—21:%00 —— 129—129 545 10500 
100 guld. hol |1680000—1700000 | 1700000—172000 16200—16200 17000— 18000 21220 8224 33 
100 K norw. ='— P 33500 34000 —— ~= 98 23 3755 58 
100 K duńsk, —— 56000-—62U00 m — 102 75 368075 


LUO K szw. 


S5 | m 14200 5137 12 | 


UWAGA: „6 oznucza kursa poprzednie, ustatiuo notowane 


hatychmiastowych, by uzyskać wiosenny o ras bu- 


dowlany, przeto słuszną jes: rzeczą zażądać wy- | 


platy kredytu z P. K. K. P. iP. K. O., gdyż rząd 
1 tak z końcem maja br. wykonując prawo poboru 
będzie musiał wpłącić 31/5 miljarda mk. Oprocen- 
towany naiychmiastowy kredyt w P. K. O. dla 
Towarzystwa nie robi państwu Żadnej różnicy, bo 
jest to tylko wcześniejsze o 2 miesiące wywiąza- 
nie się z swego zobowiązania. (Udział rządu w 
Towarz. wynosi 2/3, posiada 335.127 akcji). — Po 
przemówieniu pp. hr. Zamoyskiego i dyrektorów 
Polskiego Banku Przemyslowego pp. Krzysztonia i 
Pełki uchwalono podwyższenie kapitału zuklado- 
wego w myśl wniosków delegata rządu. 


Nadesłane. 


ATRAKCJA SEZONU, DRAMAT AUTORSKI. 


KMinoteairy Marysieńka i Kopernik 


wyświetlają obecnie jednoserjowy romans poety: 

cki na tle powieści Lamartin'a, doprowadzający 

nerwy widza do najwyższego napięcia, w 6-ciu 
wielkich aktach pt. 


Główne role wyświetlają: znakomity artysta 


francuski ARMANT TALLIER : niezrównanege 
wdzięku 


= Ns 


swiszda filmowa paryska L. MYRGA, 


IE y MA 


WEZ ZU c 


Listy z krzju. 
W OBRONIE SŁAWY ŚBLIŻNIEGO. 
Janów, 15. marca. 
Eksp. „Organizacji narodowej“ prosi naš 
sproztowanie korespondencji. z Janowa, u- 
miesz z ej w nr, 64. 


Pry oszcz janowski nie tylko że nie zni-, 


gzczył lasu, lecz prze iwułe zmiszczony i nie- 
zakulturowany przez cal, czas wojny do po- 
rządku przeprowadził, kilkadziesiąt mórg lasu 
zasadził, cały las okopał rowami, oczyścił we- 
dłu; panu z podszycia leśnego, za co Starostwo 
po” kommisyjnem zbadaniu pozwoliło mu na wy- 
rąb pewnej ilości drzewa. Większą ilość tego 
drzewa sprzedał chłopom Pulukom z okolicy, 
w Janowie rozdał za darmo kifxadziesiąt fur 
drzewa dla biednych, (m. i. dla Kófa Rolnicze- 
go, resztę zaś sprzedał spółce polskiej). 

Nieprawdą jest jakoby ks. L, lus dewasto- 
wał, natomiast prawdą jest, iż zn podstępne 
dewastowanie lasu usunięto inspektora wymie- 
nionego w korespondencji. Kupił sobie ksiądz 
L. dom, któryby mógł przejść w obce ręce. 
W końcu eksyezytura' O. IV. wskazuje na pole 
pracy ks. proboszcza prawego kapłana Polaka, 
ha Podole, gdzie wybudował dwie kaplice, na 
Powitne, gdzie zbudował kościół i plebanję, 
kaylicę w Mszanie zbudowane wlasnym kosztem, 
oraz na pracę bezinteresowną w Janowie po 
„0 szkołach i czterech kaplicach. 


SPORT. 


Lwowski fkragowy Związek Lekkoatletycz- 
Ay Wali: Zebranie L O. Z. Ł. odbędzie się dn. 
25 ma:cz 1978 w sali Polikliniki ui. Lindego 
$. bezpośredni» po Nadzw. Wal. Zebraniu O, 
Z. P N. z następującym porządkiem dzennym: 
1) Otczytanie prolok łu, 2) S orawa istnienia 
L, 0. Z. L. A, 3) Wybór Zarządu, 4) Wnioski 
i interpelacje. 


DBNĘLIE OUNONE 


| Okręg fódzki reprezentować bedą tego ro- 
ku w piłce nożnej następujące drużyny: W 
| klasie A.: Łódzki ki. Sport. (L jy, S.), Łódź, Tow, 
| Sport. Gim. (Ł. T, 3. G.), Union, klab Turystów 
'K. S. 28 p. S i], — W klasie B. Saturm, K 
|S. 31 p. S. K, R. T, S. „Widzew“, Pabja, 
nickie Tow. Cykł. (P. T, Q). W matchach roze- 
granych już osiągnięto następujące wyniki: K. 


S. 28. WSK EM WAGI SLR : GK 
L. K. S. 28 SIR II —- £ 'T 8: 6711 8 :1 
2 : 1). (R. W. H.) 


Terminy matchów „Polonii“ (Warszawa) zo- 
stały juz dos,« dawno ułożone i podane do 
wiadomości pubiicznej. I tak 17 i 18 marca br. 
matche z L.T. S. G. w Łodzi, 1 i 2 kwietnia 
Z węgierskim „Szegedin A. C.“, dalej prócz klu- 
bów krajowych poznańskich i krakowskich gra 
„Polonia“ z „Kaizerwaldem* z Rygi. następnie 
ma w programie wyjazd do Rewla, i gry z klu- 
lami gdańskiemi, jugosłowiańskiemi („Concor- 
dia“) węgierskiemi, („Kispesti A. C.“), match 
z austrjacką ' „Vienna“, 10—20 lipca pobyt w 
Belgji, następnie w Berlinie i w Sovotach. Lista 
ułożona i zamknięta jest do 12 sierpnia. 

$ R. W. K. 

Polski konkurs płatowców bezsilnikowych 
urządza w kwietniu w Warszawie „Związek lot- 
ników polskich“, Do konkursu dopuszczone są 
tviko szybowce wyka*ane całkowicie w Polsce. 
Wysoką nagrodę pieniężną da tego lotnika, któ. 


> |ry pierwszy utrzyma się pół godziny w powietrzu 


wyznaczył p. K. Kryszkiewicz z Poznania. Adres 
zołoszeń: „Związek lot. pol.“ Poznań, Śniadec- 
kich 14. 


Kongres sportowy. Związek polskich Zwią- 
zków Sportowych urządza w dniach 6, 718 
kwietnia kongres sportowy, polączony z wysta- 
wą sportową. Kongres chce rozpatrzeć dotvch- 
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czasowe życie sportowe w Polsce, zaprojekto- ; 


wać pewne zmiany i ulepszenia i że względu na i§ 


coraz rozszerzające si, w spoleczeństwie zna- 
czenie sportu zasługuje tok prac kongresu na 
wybitną uwagę. Referaty objęli pp. Garczyński, 
Piasecki, Królikowski, Jaroszyński, Karasiński, 
Nagórski, Kloś z Warszawy i R. Wacek, Tad. 
Kuoelmr ze Lwowa. 

W sprawach wystawy sport. porozumie- 
wać się należy z Warsz. Tow. Wioślarskiem, 
Fohsal 19. R. W. H 


i 
t 


Ofiary i pokwi owazia. 
Na zakład Eraci Albertów: 


W dniu imienin śp. Kaziczka Czechowicza, 
Martusia G. 1000 mk. 
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| Ogłoszenie. 


, Dyrekeja Zakładu Gazowego Miejskiego we Lwo- 

„wie, pouaje do wiadomości, że w myśl uchwał: 

Rady miejskiej, z dnia 15 marca 1923, zostały 
, usianowióne następujące-ceny gazu: 


1) Za gaz do oświetlenia I opału Mp. 1800 za 1m5 


2) Za gaz wyłącznie do motorów Kip. 1760 za Tm» || 


Opłata za najem gazomierzy, została podwyz- 
szoną o 50 proc. 

Należytości przypadające do zapłaty z, ty- 
tułu rachunków za miesią” Marzec 1323 r. bez 
| względu na termin odczytania stanu gazomierzy, 
„jak i nadia. mają być płacone według pod- 
iwyższonej taryfy. 


p 
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i DYREKCJA ZAKŁADU GAZOWEGO MIEJ 


` Lwów, w marcu 1923. 
do kó! powazowych naj. 
przedniejszs: marzi 
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Watne na Świt 
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1 PRZEWODNIK DLA KRAWCÓW męskich 


idamsricii zlicznemi ilustracjami. Cena £000 mk. 


. „GDZIEŻ”, kwartałnik, nalepsze polskie pismo 
krawieckie, z wieloma ilustracjami kroju. Cena 
250 mk, z przesyłką franco za poprzednim na 
desłaniem pieniędzy. 


Nowy wynalazek! 


Proporcjonalna podziałka czyli samolicz winkieł 
bardzo praktyczny do kroju wprost na materjał, 
Cena 10.000 mk. 3599 


Wolciech Samarzews”: 


Krolewska Huta, ul. Wolności 76. 


MI 
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T. IMMERGLÜCK 


Prądnicka Parowa Fabryka wócek» 
likier w śliwowicy kowuraku i rumu 
w Krakowie Prądnk Czerwony 
Nr. tel. 3 Ju Poleca w wielkim wy- 
borze wódk, likiery, rumy i koniaki_ 
pierwszorzędnej jakości tyiko z majle- * 
pszeg rektyfikatu, wyrobu własnej 
fabryki w Prądniku Czerwonym. 
Adres telegraficzuy fabryki: 3524 


inMzRcLO :K, PRĄDNIK CZERWONY, 
Sprzedaż nurtowna 
Ceny konkure::cyjne. 
Własne składy hurtowne w Warszawie. 


BE. "eGroTlM Jenny 


„ta ofejsoz aguJkmouruz suer apzty .$ż | IZ i 


BEF- Zdolni zastępcy posiadający kapitał, 
swoją koncesję z ładną wystawą posznkiwani 
w Warszawie, okolicach i na kresach. "GQ 
E E O T E A 


Kapitalisty jako wspólnika 
do pierwszorzędnego 


Rina, Kawiarni i Restauracji ogrodowej 
w jednym komplecie w Torunik 


z kapitałem od 110 milj. poszukuje na- 
tychmiast. Pisemne oferty 3585 


Reklama Pomo*ska Toruń Stary Rynek 12 godkino. 


uugielski czterotakto- 
wy 2a do! 3u HP 
w bardzo dobrym stanie sprzeda natychmiast firma Riesci, 
Schieber i Friedlander, Lwów Brajerowska 11 A, IL p. 4483 


AE A T i E a d IA 
j KONKURS. 
ZARZĄD MIASTA BEŁZA rozpisuje konkurs 
g na p—eoOsadę sekretarza oras 
5 kasjera mmejsikiego z poborami X-tej 

Tangi dla urzędników państwowych, 
j Kandydaci ubiegający się o powyższą posadę 

wykazać się winni: 

1) Ohywatelstwem państwa polskiego. 

2) Świadectwem moralności. ' 

3) Metryką urodzin, iż nie przekroczyli 40 lat 
życia. 
i e 4) Jednoroezna praktyka przy rządowych lub 
4 autonomicznych władzach administracyjnych, 
5) Świudectwem złożonego egzaminu kwalifika- 
(| cyjnego w myśl postanowień ust. gm. z3. lipca 1896, 
w dz. u. kr. nr 51, 

6) Świadectwem ukończenia niższego gimnazjum 
iùb szkoły wydziałowej. 

Podania wnosić należy do 15. kwietnia 1923, 
? Po roku, nienagaņnej służby może nastąpić 
s stabilizacja, 3564 


MASZYSY DO WYLĘGIWANIA 
Kompletne dwory drobiu 
Duży jedyny i uboczny dochód. 
urządza fachowo znana fabryka 

maszyn dg 

wylę ania N | (KE Rl & (0. 
inzetsdorf bei Wien. 

Cenniki bezpł Iłustr. Kat K. 


ri 


20005 


Polska Spółka dia 
obrotu towarowego 
WE LWOWIE 


ui. SZAJNOCHY 2. 


THLEFON LL 


8 KURJER LWOWSKI? z Ponisi Mbu dnia 19 marca 1923. Nr. 


D | o E T 
i Od poniedziału 19 bm. przepię- 


kny obraz produkcji - francusk ej. Dwaj przyjaciele- -rywalam: © TI syf POLLO“ p | 


Wkłady do łóżek z ajlegsayar | Tdózef Procho. ~ 
=: h. _ Łóżka metalowe «« | | [BIH] irrcestaw 
| >> mt, nywa, di a ray - pls | |UISRĘ| *koórageta” 

andei towarów Żelaznęyc « BY ` 
M. KIERS KI Lwów Pasei Wizolactia — Filja: Tamasi l iari. VIS „ „BRL. WEG. > 
onie OE CE EZ ERZE 44 77. Meble ogrodowe. 
Ez) NASIONA wszelkie 1 Ariykuty masowe. 
Wydział Rady powiatowej w Horodence rozpisuje polecają i i kulei sziancowane. 


||] Składy L. Jasińskiego 


KONKURS SEA 
p. prowadzone od 1870 r, 
i Łęczycy i w Łodzi, ul. Andrzej: 10. 
-| Ma dwie posady leka- a Ana arnie j 3600 KRE 
1 1 śle 


rzy okręgowych 


z siedzibą w 
1. OBERTYNIE 
2. CZERNELICY 
U z poborami XII. stopnia służhowego fnnke, państw. 
i ryczałtem na koszta podróży. 


WREDNY ET MJelce i kamienie młyńskie 
poleca M. Steinhaus 
Posady i prace. Lwów, hrasickich 18 A. 3386 


egzaminowany 
Leśniczy , £ wy kształce- Różne. 
niem AAE i prakty | ————————— 
ką [8-letnią lasową tartaczną M'eszkanie 4 pokoje z przy- 
kancelaryj., jako samodzielny uależuościami komfort 


| 
| J -` gdpowiedni rabat 
| 
| 
| 


WARUNKI: 
1. Obywatelstwo poiskie 
2. Dyplom dra medycyny nprawniający do wy- 
konywania praktyki lekarskiej w Polsce 
3” Znajomość języków krajowych, 
4 Praktyka przynajmniej 2-letnia w zawodzie 
f lekarskim kwarnia chrześcijańska Krzy- 


5. Nieprzekroczony wiek 40 lat. ka E ofi." — JOW 3571 


(NWIARKY, KOSIARKI -Eicca "ze Sirra 
KRB:'ureo ktolniczo-"Techniczne 


Inż. St. Nanakowski 


e 


Warszawa, u. Kredytowa 4,7 


rewirowy, Polak, lat 4} z do-| W centrum miasta świetne 
bremi Świadectwami poszu- | położenie dla adwokata lub 
kuje posady Zaraz pod adr. lekarzu, zamienię za mieszka- 
Jan Matyka ostp. Oleszyce, | nie większe z ogrodem przy 

356. | tramwaju, zgłoszenia anty- 


Podanie wnosić należy do 15. kwietnia 1924. 


Komisarz rządowy : 


Kupno i sprzedaz. gp ienię + pokoje z kuchnią| ZL CENI\ NA 
3561 W. Abrahamowicz. w. r. 


koiufori (gaz elektryka) na; 
l. p. w okolicy Parku stryj- Cement p © pti an d Z ki 8 


ianino stylowe dobrej mar- | skiego na 6 pkojowe z przy-|fubryki Szczakowa Górka, Goleszów i Podgórze pezyjmuig 
ki dla prawdziwie kupu- | należytościami za dopłatą i rychło dostarcza znana agentura 


Kopernika 26, parten, "SKI NEC JT" M panenna ihi Lwów, Wron: wska H 


niarski. 


gi ALCE o oraz wszelkie maszyny tudziež szwaj- 
A © carską gazę, gurty, pasy i siatki doslar- 
za natychmiast ze składu firma Riesel, Schieber i Fried- 
lander, Lwów ul. Brajerowska 11 A, II, p. 3584 


Sprzedam ładny murowany 
domek z ogrodem i staj- 
nią w powlatowem mieście na 
Pomorzn za cenę 25,0 0.000 m. 
Wpłata zaraz połowę resztę 
na 1. października br. Tomasz 
Jankowski Tuchola Szosa 
am Pomorze. 3580 


= LINIE JE STALOWE | 


Słansakaw BB Kari pianino lub fortepian 


t w każdym stanie i jako- 
$ li Le kk n. Fija: $ R 3. ści. Administracja „Kurjera 
hu ss DE . = Lwowsk.* pod „Pośpiech*, za 


Folwark 280 morg., 20 more. łąki, 10 morg. lasu, rola pszen- 
na, od miasta powiatowego 5 klm. Budynki wszyst» 
kie murowane. Pałac 8 pokoji. Żywy i martwy inwe. tarz, Cena $ 
400 miijonów mkp. 

D w większem pow. mieście 17 ubikacji do tego należy spi- 
om chlerz, s ajnis, wielkie podwórze, nieres zb Žvwy prosa- 
dzony od 40 lat, także nadaje się na każde inne przeds. ębior- § 

stwo zaraz wolne 6 pokoji i kuchnia, Cena 40 milj. mkp. 

Piekarnia w mniejszem mieście w rynku dobrze zuprowa- 

dzona, duże podwórze, ożród dom  pasierowy 

i piętro. Cena kupna 30 mi'j. od zaraz do « bjęcia. 

W; Il 16-cie pokoji 3 kuchnie, 2 morgi ogrodu owoco” ego, pod- 
i ad wórze stajnie, szc py, wodociąg oświetlenie gazowe w wię- 

kszem pow. mieście gdzie się znajuują wszelkie wyż:ze szkoły. 

Cena 50 milj. mkp. 


i m A „4 ” 
PROZA) okazaniem inseratu. 3597 


Na nowsze maszyny du wyrobu: 


, Dachówki cementowej 
j Pustaków betonowych 


Rur betonowych, słusów, płyt it. p. 
F3etoniarini (Mieszadła) syst. sześcien. 


ePeże yo d RZEWUSK | | S-ka R Oberza w większej wsi przy szosie 5 morg. roli, 1 morg ogro- 


Warszawa, Ordynacka 7. tel. 28-95 1354 du owocowego bez konkurencji. Budy: ki murowane i 


F ıp'etn rządzeniem od zaraz na sprz daż. Cena37 mi 
Źródło poważnych zysków dla przedsiębierczych, Erin. i e T aa | żem, 10 a 

I 

| 


La 


4 46 mo g. pszennej ziemi, iu moz. łąki. 
; Gospodarstwo Budynki e. od Osrowa 7 kim. 
kole, szkoła w miejscu, Inwentarz 3 konie, 9 szt, bydia wszelkie 
porządki gospodarskie. Cena 80 milj. mk p. 
: 52 morg. łyki. Budynki murowane pod ps 
Gospodarstwo dom 3 pokoje i But *hnia, ARE WE: 
kompietny, wsz lkie porządki roloicze. Cena 40 milj. mkp. 
HIN odarstwo 72 morg., 5 morg, łąki. Budynki murowane 
p pod papą. Inweutarz dubry i wszelkie ma- 
szyny. Cena 40 milj. mkp. 
Hotel po cz my z restauracją w wiekszem pow. mieście blisko 


dworca, około 30 ubikacji około 2 morgi ogrodu urzą- 
dzenie rest. na sprzedaż. Cena 45 milj. 


Rzeźnictwo w mieście Ostrowie z domem 18 ubikacji 2sklepy 


w ceir. miasta 7 motoro em urząizeniem od 
zaraz na sprzedaż. Cena 40 mil. mkp. W,„łata 20 do 30 m. mkp. 


ZGEOSZENIA: 
Jan Sawiński i Szymankiewicz Ostrów Wkp 


Kolejowa 41. skład delikatcsow, 
Tel. 200 3560 


Przedstawicielstwo: HENRYKA J SZIEMANA SYNO -1E, LWÓW, SSE "ze a EN KZDRDZEEE VF 


Drakiem i. Goidmana, Lwów Sykstuska 19. , Odpowiedzia.ny redaktor: Tadeusz Stroiński. 


Gotuicie, smażcie 
i pieczcie tylko na 


W 


tłuszczu roślinnym 
SMAKOSZÓW 15 


